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Pr:ice przy budowle Marszałkowskiej 
Dzielnicy Mieszkaniowej, lctóra z godzi­
ny na godzinę zmienia swój wygląd, po­
stępują naprzód w prawdziwie warszaw-

skim tempie. 
Na zdjęciu: zbrojarze z brygad.V Broni­
sława Stolarskiego, Emilian Hl ynlak l 
Stanisław Niewęgłowski przv zbr(łjenlu 
stropu na piątym pietrze jednego z blo-

ków MDM-u. 

Sesja· naukowa 

Cłiłopi woj. łódzkiego 

dobrze wy ełniaja. 
zalecenie Rządu 
Przygotowano maszyny do sianokosów 

Grupy kośne wyjadą do woj. szczecińskiego 
WĄRSZAWA. - We wszystkich województwach trwają intensywne 

przygotowania do sianokosów. . . . . . 
Do tej barćlzo ważnej kampanii rolmczej szczegolme starannie przy_ 

gotowują się PGR-Y, zwłaszcza w województwach zachodnich i pó?­
nocnych, posiadających duże obszary łąk. Ogrnmną część tych rozleg­
łych łąk na zachodzie i półno<!Y kraju wykoszą PGR-y we własnym 
zakresie stosując nowoczesne maszyny kośne. 

Powstałe łąki przekazane zostauą grupom kośnym chłopów z wo­
jewództw odczuwających brak paszy. 

Łąki gospodarstw państwowych w chłopów jest kilku gospodarzy, któ-
pozostałych województwach będą rzy już w r. ub. przywieźli sobie 
wykoszone w całości przez załogi siano z woj. szczecińskiego. 
PGR, które przygotowują się do tej Uczestnik d~lcgacji Jan Sasii;. z 
akcji bardzo starannie. W gospo- groJłlady Radzik, w pow. brzezm­
darstwach koó.czy się już remonty skim. przywiózł w roku ubiegłym z 
kosiarek, grabiarek, ustawia się sianokosów w woj. szczec~ńskin:1 do 
specjalne prasy do siana, przygoto- swego go~p~darst"'.a ok. 3o q s1~na. 
\x.ruje się przyrządy do suszenia sia- „Przywicz10ne siano - opowiada 
na itp. Sasin - WJ'.st~rczyło. ~i nie tylko 

Pos,w·ęcona Całkowic:e przygotował się już do na wykarmieme mOJeJ krowy, ale 
. I siaP.okosów zespół PGR - Leszno w umożliwiło mi kupno jeszcze jednej. 

'l•teraturze pol"ki•ei• pow. łęczyckim, który zbierze w tym Teraz ~rz"..iadę na. sianokosy, ~by 
łl roku siano z 300 ha dobrze zagospo- zaopatrzyc się w siano dla dwoch 

Szanowny Towarzyszu Prezyden- darowanych łąk. Sprzęt siana prze- krów. . . 
cle! odbedzie się w Moskwie prowadzony tam będzie maszynowo Razem ze mną wybiera się 50 są-
Dzlękuję Wam uprzejmie za ser- • zespół ten otrzymał bowiem kom~ siadów z gromady. Bo i oni chcą 

deczne iyczenia, ja.kie w imieniu MOSKWA. - Wydział literatury plet szerokokośnych radzieckich ko- również zwiększyć hodowlę". 
swoim t ca.lego narodu polskiego słowiańskiej ·Uniwersytetu Mos- siarek. 
przesłaliście narodowi czechoslowac klewskiego oraz Związek Pisarzy Takie same kosiarki radzieckie 
kiemu i mnie osobiście z okazji 7 Radzieckich zwołują na dzień 23 ma otrzymał zespół PGR - Błonie w 
rocmlcy wYZWolenia Czechosłowa- ,i. br. do Moskwy sesję nauk"ówą, pow. kutnowskim. 
cjl przez bohaterską Armię Ra- poświęconą bclu i twórczości wiei Obfity plon siana zbiorą w tym 
dziecką. ldch pl!iany polskich - Elizy Orze- roku ze swoich zmeliorowanych i 
Życzę narodowi polaklemu, • kł6 szkowej, Marli Konopnickiej i Bo- dobrze zagospodarowanych łąk 

rym łączy nas silna więź przyjaź- lesława Prusa. PGR-y, położone w dolinie rzeki 
ni I braterskiej współpracy or1'>z mi w roku bfeż. na.kładem państwo- Ner i pow. łódzkim. 
łość do naszego wspólnego wyzwo- wego. wydawnicł~a litera.tury pięk- Chłopi woj. łódzkiego wysłali do 
licie la, obrońcy i najlepszego przy- nej ukaie · się zbiór nowel Prusa o- woj. szczecińskiego 53-osobową de­
jaciela - Związku Radzieckiego, rai tom opowiadań Konopnickiej. legację która obejrzała i zarezer­
da.lszych wielkich sukcesów w bu- Państwowe WYdawnlctwo literatury wował; dla grup kośnych łąki w 
dowie socjalizmu I utrwaleniu po- pfękneJ wyda również 5-tomowy gromadach Bystra i Załosie w pow. 
koju .Qa. świecie. zbiór dzlel Elizy Orzeszkowej, 3-to- nowogardzkim, w Dąbiu w pow. 

KLEMENT GOTTWALD moWY zbiór dzieł Marii Konopnic-, szczecińskim oraz łąki na Między-
• • • kiej oraz 6-tomowy zbiór dzieł Bo- odrzu. 

Depesze z podziękowaniami za żY lesława Prusa. Wśród przybyłych z delegacją 
czenia nadesłane z okazji 7 rocznicy 
wyzwolenia Czechosłowacji otrzy­
mał premier Cyrankiewicz od pre­
miera Zapot.ocky'ego oraz min. st. 
Skrzeszewski od Wiliama Siroky. 

Delegacja 
chłopów polskich 
przybyła do Moskwy 

Polityka St. Ziednoczonych w ONZ: 

Dla f as.zystów - drzwi otwarte 
USA cynicznie przeforsowały przyjęcie 

delegata Franco do UNESCO 
NOWY JORK. - 20 maja rozpo­

MOSKW A. - Do Mo&twy przy- częła się w Nowym Jorku XIV sesja 
by~ z War~mwy 18~-osobow~ de~e- rady gospodarczo-społecznej ONZ. 
gacJ~ chlopow polskich z Wl<'.emm.

1 
pracach sesji biorą udział przed­

Rolmctwa - Stefanem Kubłem na stawiciele 17 państw. 

Społeczeństwo Łodzi 
• protestu.Je 

przeciw potwornym zbrodniom 
na wyspie Kożedo 

Z inicjatywy Łódzkiego Komitetu 
Obrońców Pokoju i Zarządu Okrę­
gu Zrzeszenia Prawników Polskich 
w Łodzi, w Młodzieżowym Domu 
Kultury Zofia Wasilkowska. sędzia 
Sądu Najwyższego i członek komi­
sji Międzynarodowego Zrzeszenia 
Prawników - Demokratów, powoła 
nej do przeprowadzenia badań zbro 
dni amerykańskich w Korei i w 
Chinach północno - wschodnich -
wygłos.iła odczyt na temat: „Wi­
działam fakty zbrodni ameryJrnń­
skich w Korei". 
Głębokie wrażenie wśród . licznie 

zgromadzonych słuchaczy wywoła­
ły słowa prelegentki, która przedsta 
wiła heroiczną postawę i zdecydo­
waną wolę zwycięstwa narodu ko­
reańskiego. 

„ Widziałam, jak potrafi walczyć 
nieugięcie naród, który bije się o 
słuszną sprawe". 

Zebrani podjęll rezolucję, w której 
czytamy m. in.• 

„My, pnedstawlclele ludności robotni­
czej Łodzi, lekarze, prawnicy I pracow-

25 czerwca 
dniem solidarn.o!ci 
z Judem Korei 

WIEDEŃ°. - Swia!owa Fede­
racja Związków Zawodowych 
opublikowała ai::el do mas pra­
cujących całeg& świata, wzy­
wający do p1·oklamowania dnia 
25 czerwca br. dniem solidarno 
ści mięclzynarcdowej z bohater 
skim narodem korea!lsldm, 
dniem obrony pokoju. 

W dniu tym - stwierdza ar.cl 
- mljają 2 lata od chwili, gdy 
imperialisci amerykańscy napa 
dli nikczemnie na Koreę. 

W dniu tym masy pracują­
ce całeg świata uczczą boba.ter 
ski opór swrch braci i sióstr w 
Korei, opór, skazujący na. fias­
ko agresję imi)erl;i.Ii.styczną. 

Podkreślając, że agresorzy 
amerykańscy stosują w 'Korei 
i w północno-wschodnich Chi­
nach broń bakteriologiczną, 
SJi'ZZ kategorycznie potępia te 
zbrodnie. 

SFZZ wyra.Za. przekonanie, że 
w dniu 25 czerwca masy pracu 
jące całego świata zademonstru 
ją swą ałkowitą solidarność z 
narodami koreańskim i chiń­
skim oraz ponownie wyrażą ka. 
tcgoryczny protest przeciwko 
stosowaniu broni bakteriologlcz 
nej. 

W ramach ustawy 
o 1 oo miln. dolarów 
USA organizują 
dywers!ę przeciw NRD 

BERLIN. - Agencja ADN ogło­
siła komunikat Urzędu Informacji 
Niemieckiej Republiki Demokratycz 
nej, w którym stwierdza się m. in.: 
Według danych, którymi rozpo­

rządzają kompetentne organa Nie­
mieckiej Republiki Demokratycznej, 
czynnych ~st w Berlinie zachod­
nim kilkadziesiąt różnych wielkich 
ośrodków szpiegowsko - dywersyj­
nych. 

z zeznań aresztowanych agentów 
wynika, że zgo<inie z oświadczeniem 
szefa amerykańskiego wywiadu. 
Leutweina, 

część uchwalonego przez kon­
gres amerykański kredytu w su­
mie 100 milionów dolarów na. pro 
wadzenie roboty szpiegowsko-dy 
wersyjnej w .,krajach poza żelaz­
n~ kurtyną", przeznaczona jest 
specjalnie na akcję dywersyjną 
w Niemieckfoj Republice Demo­
kratycznej. Leutwein oświadczył, 
że wobec tego na.leży dowieść ak 
tarni sabotażu I terroru, iż plenią 
dze amerykańskie są właściwie 
"Zużywane. 

Komunikat Urzędu Informacji 
NRD stwierdza, że dzięki czujności 
policji ludowej i władz bazpieczeń 
stwa oraz dzięki czynnemu popar­
ciu ze strony mieszkańców, udare­
mnione zostały podejmowane przez 
tych agentów próby dokonania ak­
tów sabotażowych i zbrodniarzy a­
resztowano. 

Podpisanie protokołu 
między Polską a ~RD 
o dodatkowych dostawach 

czele. I W toku obrad przedstawiciel 
Na dwodu powitali serdecznie de ZSRR wniósł projekt rezolucji o wy 

legację wicemu:ist:r Rolnictwa kluczenie delegata kliki kuomin.ta~­
ZSRR - Iwan Minkiewicz ora~ od· gowskiej i o zaproszenie do wz1ęc1a 
powiedzialni pracownicy mlmster- J udziału w pracach rady przedstawi­
stwa. Na dworcu obecny był rów- ciela Chińskiej Republiki Ludowej. 
nież charge d'affaires ambasady wydelegowanego przez Centralny 
RP w Moskwie - L. Pohoryles <>- Rząd Chińskiej Republiki Ludowej. 

ski i Czechosłowacji, piętnując fa­
szystowski reżim Franco i przypo­
minając jego współpracę z Hitlerem 
i Mussolinim, przeciwstawiali się ka 
tegorycznie temu wnioskowi mają­
cem!l ułatwić w przyszłości przyję­
cie reżimu frankistowskiego do Or­
ganizacji Narodów Zjednoczonych. 

nicy naulcowl wyratamy głębokie obu- . • . 
rzenle z powodu nowych zbrodni, d'nko- WATISZA WA. - W dmu 19 t;m. 

towarowych 

raz przedstawiciele prasy radziec- Przedstawiciele Polski i Czecho-
kiej. słowacji poparli propozycje delega­

cji radzieckiej. 

Chrześcijańscy- demokraci pr~:Jf!a~ro:~cji~'f~e:r~ri :~~ • d • • proponował, aby odłożyć rozpatrze-0pOW1 a a1ą Się nie kwestii reprezentacji Chin Lu­
dowych w radzie do czasu zakoń-za polityką pOkO!U czenla XIV sesji. 

BERLIN. - w dniu 20 maJa odbyło się W głosowaniu wniosek amerykań 
w Berlinie posiedzenie komitetu poll- ski został przyjęty anglo-amerykań­
tycznego Unii Chrześcljańsko-Demokra· ską większością głosów rady. Dele-

Szef delegacji meksykańskiej Ner­
vo zwrócił uwagę, że w roku 1946 
Zgromadzenie ONZ uchwaliło rezo­
lucję przeciwko reż1mowi Franco. 
Reżim ten nie zmienił się w ciągu 
ostatnich lat. Toteż Meksyk mimo 
sympatii do narodu hiszpańskiego 
sprzeciwia się przyjęciu Hiszpanii 
frankistowskiej do UNE,SCO. 

Za przyjęciem reżimu Franco do 
UNESCO głosowały Stany Zjedno­
czone, Kanada, Wielka Brytania, 
Francja, Kuba, Filipiny, Egipt, Iran, 
Pakistan, Argentyna, Belgia i dele­
gat Kuomintangu, a przeciwko te­
mu wnioskowi - ZSRR, Polska, 
Czechosłowacja, Meksyk I Urugwaj. 

tyczncj (CDU). gaci ZSRR, Czechosłowacji, Polski 
w uchwaloneJ rezolucji chrzdclJańscy· A b d w B „ 

dcmo>kracl w NRD zapewniają, te wszyst i Szwe<:jl głosowali przeciwko temu m asa or • rytan11 
klml silami dążyć będą do zachowania wnioskowi. 
pokoju. w wypadku podpisania millta• Po głosowaniu przedstawiciel wręc•ył Prezydentowi RP 
~~~;~z~~~~iu'~'.J~la~u P~~~~~~„ kc,nfe~~: ZSRR, Arkadiew oświadczył, że de- 6 

ność zorganizowania obrony ojczyzny. legacja Związku Radzieckiego uwa- listy uwierzyte!nia1'ące 
„Ten, kto nie chce wojny bratobójczej, ża powyższą decyzję 'za niesłuszną l 

musi uznać, te zorganizowanie obrony nfelegaln"' WARSZAWA. - Prezydent Rze-narodowej I utworzenie narodowych sił ... 
zbrojnych w NiernieckleJ Republlce De- Na posiedzeniu w dniu 21 bm czypospolitej Polskiej Bolesław 
mokratyczneJ je'st w pełni uzasadnione. większość anglo-amerykańska prze- Bierut przyjął dnia 22 bm. na au-
WystępuJemy w obronie życia, pragnie forsowała inspirowany przez USA diencji ambasadora nadzwyczajne­my stworzyć podstawę dla sz~zęśllwej 

przyszłości naszego narodu. Dlatego też wniosek o dopuszczenie Hiszpanii go i pełnomocnego Wielkiej Bryta­
nie zamierzamy bezci1ynnle oczekiwać frankistowskiej do UNĘSCO. W cha nii sir Francisa Michie Shepherda, 
na to, by na nas samych, na nasze tony kt d k ta Fr t ·1 k'ó ł · ł p d to · np listy 1 dzieci, na plo:•y naszej twórczej· pracy ra erze a wo a anco wys ąp1 • ry z ozy rezy en Wl 6• 

!fokonali napaści bezwstydni agre~~Y.~--~~legat Kuby. D~legaci ZSRR, Pol- i uwierzytelniające. 

/ 

nyw'.\nyc!h przez lrnperlallstów amery· podpisany został w Berlinie parnię 
kańsldch na korea6sltich I chl(1skicb Jeń I l ' t p }·' N"!! · cach 'wojennych """ wysplf' Kożedo. dzy Rzeczp~spo 1 ą ? ~Ką. a I m1e 
Wiadomość o fakcie, że morderc'' z cką Republiką DemoKratyczną pro­

tmmanowsklej Ameryki wbrew utyku· tokół w sprawie dodatkowych wza 
łom 17 l 17 konwencji genewsl<leJ . 
z 1949 roku przekszta. łclll obozy jel\- , Jemnych do.staw towarowych W r. 
ców wojennvch na Kotedo w nboz:v 1952, poza kontyngentami ustalony 
śmieNI na wzfit Majdartl<a I Oświęcimia. mi w dłu"oterminowym układzie 
wstrząsa n:iml do gleb! I napawa naj- h <il 0 

głębszym oburzelllem". an ov;ym. 

MOSKWA. - Poziom twierdziło ust:rnę o pierw 
.Uorza Cymlańskiego - szym s-letnlm planie roz 
potężnego rezerwuaru wo wo.tu ll'OSJ>Odarki narodo· 
dnego na trasie wolżań- w~J l\.lbanll. 
sko-dońsklego szlaku wod * * • 

PEKIN. - Jak donosi 
Arenc.ta Nowych Chin, na 
zaproszenie Calńsk1ego 
ltom:tetu Obrony Pokoju 

eto Peltinu przybyli: clt.a 
kan katedry Cantei·bury, 
dr Hew!eLt Johnson I pro 
resor unlwe1·svtetu w Ox· 
ford, Alfred Day. 

* * * 
TOKIO. - Przeszło 43 ty 
slące górników pięciu na.I 
wlęł<szyeh lconcernów wę 
glowych rozpoczęło w · 
dniu ~o maja strajk, do­
magając się poprawy wa 
runl>ów pracy. 

• * * 
nego, podniósł się do 2 m. BERLIN. - W dniu U 
Morze rozlało się Jut na bm. rozpoczęły się w Ber 
obszarze 1.400 km kw. linie obr„dy Jil nlemlcc-

Jut wkrótce rozpocinle kiego konirre&u pisarzy. BERLIN. - Na poale· 
µracę cymlańska elek-. W kongresie biorą u· dzenlu Landtagu Bremy 

tr.ownla wodna. Prace bu dział delegacje zai:ranlcz- deputowani komunlstycz­
dowlano-m"ntatowe do- ne, w tym - radziecka, nl wnl<!śll proJel<t rezolu- · 
blci;aJą końca. polska fLeon Kruczkow· cjl. potępla~:::cej milił.ary 

• • • ski I Rom:i1' Karst), cze- stvezny „uldad oirólny". 
~IRANA. - Zgromadze choslnwacka, węg1er~1,a I· Wnlnsek został uchwa- . 

nie Narodowe Albańskiej bułgarska . oraz Uczni de· . tony 56 gołosnml przeciw- , 
Republlkl Ludowej Jedno mokratycznl pisarze za- ko 22 przy dwóch wstrzy 
myślnle przyJęło I za- cJ!odnio-nlemlecey. mujących slfj. 
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Zaraza gangsterskiej kultury Słowa i fakty 

Podręczniki zbrod.ni Cel ·był. 
~atruwo~q swym jadem 

Karol Dickens, wielki pisart an­
gielski, zauważył w „Notatkach 
amerykańskich", sporządzonych sto 
lat temu ·po podróży do Ameryki: 
„.Ja.k C:tlugo prasa amerykańsk.a po 
zostanie na dz.isiejiszym nędznym 
poziomie, tak długo nie ma nadziei 
l'...<J po.stęp moralny w tym kraju". 

Dicke·ns nie pomylił się, . n1e prze 
widział jednak jeszcze głębszego 
upadku prasy amerykańskiej. Zain 
teresowania prasy charakteryzuje 
dokładnie na przy.kład statystyka 
publikacłji na temat „króla" gang­
sterów Al Capcne'a. Pismo ame­
kańsk.ie poświędły mu 1.587.422 
szpalty druku i zamieściły 5.000 róż 
nych fotografii. 

90 proc. ltsiążkowej produkcj( wy 
da.wnlczej stanowią „comlcs'y", któ 
re odzwyczajają ludzi ·od czytania, 

Przed kilku dniami nowojor­
ski „król bookmakerów", 
Gross, oświadczył, że łapówki., 
jakie płacił policji, dochodziły 

do 1 miliona dolarów rocznie. 
„Rewelacje" te WProwadz1ły w 
zakłopotanie władze stanu No­
wy Jork. Po przeprowadzeniu 
śledztwa zastosowaly one sank­
cje - usunęły ze służby aż... 1 
policjanta. 
Odegrał on rolę symbolicznej 

ofiary, jaką władze nowoj<irskie 
zł<>żyly na ołtarzu amerykań­
sldeJ spraWiediiwoścl. A m<>ie 
był to jedyny policjant, który 
nie bral łapówek. 

• 
W ramach „obrony cywilnej 

USA" wydano zalecenie, aby 
wszystkie szklane przedmioty~ u­
żywane w szkol.ach, zoataly za­
stąpione wyrobami z materia­
łów nietłukących. Zalecenie to, 
podobnie jak i szereg innych, 
przewidziane jest „na wypadek 
ataku atomowego". 

I ' na inne wypadki tet. Np. na 
wypadek zbiorowego ataku sza 
łu, który mógłby nastąpić wśród 
rozhisteryzowanych ciągłymi 
ćwiczeniami „obrony przeciw­
atomowej" uczniów, gdyby w 
szkole, powiedzmy, stłukła się 
szyba albo kałamarz. 

miliony dzieci Ameryki Europy zachodniej 
dając im w obra.zkach mo.rderstwo, I 
rabunek, pornografię. Wśród innych 
wydawnictw przeważając:i tema~yk11. 
literatury „pięknej" jest tego rodza 
Ju, że skłoniła nowojorskich recen­
zentów do założenia Klubu Zbrod­
ni. Klub ten oo miesiąc rozstrzyga., 
która z n-0wych książek najba.rdzie.i 
przekonywająco poka.zuje zbrodnię I 
godna Jest polecenia i reklamy. 

W pro.gramie. telewizyjnym w 
Stanach Zjednoczonych ukazuje się 

około 300 morderstw tygodniowo. 
Poza mrożącymi krew w żyłach słu 

chowiskami, progi:am radiowy wy­
pełniają ogłupiające „opery myd1a-
11e", gdzie każdy utwór muzyczny 
jest przerywany ogłoszeniami, któ-
1)\ wyśpiewują bohateTowie oper i 
operetek. 

W jednym z teatrów nowojor­
skich (jest - ich .w sumie znacz­
nie ·mniej niź w Warsz.ąwie) wy 
stępuje rodzina gangstera D'.llin­
gera. Premierę sztuki nie~akiego 
Segalla „Gwiażdy płaczą" zapc­
wiedziano w następujący sposób: 
„SŻtuka joot arty.stycznym de­
biutem jednego z popularnych 
maklerów Broadway'u". O przera 
żająeo niskim poz.iomie filmów 
pi&ać nawet nie trzeba. Wystar­
czy przejrzeć tytuły i plakaty re 
klamujące morderstwo i wyuzda 
nie. 

Imperialisty~1a kultura ame 
rykańska wychowuje morder­
ców. Dżuma antykultury rozsie­
wana w Europie zachodniej po­
chlania już ofiary. Oto jeden z 
tragicznych przykładów: W odpo 
wiedz.i na ankietę r~piBaną 
wśród dzieci przez pewną organ! 
zacjfi we Wlo.szech - 28 proc. 
dzieci odpowiedziało, że ich ulu 
bionymi bohaterami są bandyci, 
gangsterzy, gwiazdy filmowe, ml 
lionerzy. 

Tym silniejszy jednak, tym po­
wszechniejszy staje aię w Europi.e 
zachodniej ruch obrony pr.;;eciw ~ 
razie gangsbrskiej kultury zza oce;a 
nu. W ruchu tym prżoduje klasa 
robotnicza, przodują po.stępowi ar­
tyści postępowa inteligencja. we 
Fran'cji na przykład zawiązał się 
komitet obr<J1.t1y francuskiej książki 
i francuskiego .filmu. Wszędzie to­
czy się i wzmaga walka w obronie 
kultury na;rodowej, wydawanej 
przez rządy wiernych sług amery­
kańskiego imperializmu na łup pro 
ducentów „comics'ów". 

Wa.lita o kulturę narodowi\ Fran­
cji, Włoch, Ang!il, Holandii i innych 
krajów jest nieodłączną częścią wal 
ki o wyzwolenie ich z amei"'ykań­
skiej okupacji, o usunięcie groźby 
wojny. Narody branią.c swej kultu 
ry - bronią pokoju, 

(B. O.) 

Stworzono już warunki 
„Wyrachowani kapitaliści i kh by •apob1• ee 

najgorliwsi agenci pragnęliby uczy ' a. 
nić.z kultury pałk~ i n:arzędz.ie wste zachorowaniom dzieci 
cz:ructwa" - trafrue pisze Amery-

kanin - V. ~e,rome. I dl~tego z ta• na bie9unkA 
ką zajadłością zwalczaJą kulturę „ 
we własnyro kraju. Dlatego postępo 
Wi pisarze i artyści, jak Howard 
Fast ezy Paul Robeson, są nieustan 
n.ie prześladowani przez heroldów 
pałki 

W okresie od 1 do 30 czerw:ca Mi­
nisterstwo Zdrowia organizuje ak~ję 
zwalczania biegunek u dzieci. Akcja 
ta odbędzie się w lecie z uwagi, że 
w okresie tym przypada najwięcej 
zachorowań. 

Imperlallim usiłuje przy pomocy Jak zwykle duty nacisk zwrócony 
sztUki rozbroić człoWieka moralnie, bodzie na profilaktykę. w tym cełu 
poderwać jego wiarę we własne si „ 
ły •~~ sil b. ścl od 20 maja do 13' czerwca w 11zko-

• a zw..,.,.zcza w Y z iorowo · łach, żłobkach I zakładach pracy od 
„Obrona kultury zachodniej" po. I będą się dla rodziców pogadanki o 

Jep na niszczeniu wszystkiego, co sposobach zapobiegania chorobom 
~t w kulturze poszcze16lnycb na· zakaźnym u dzieci 1 metodach zwal­
rod6w postęii..,we 1 humanistycme, czania tych chorób. 
·ua niszczeniu tradycji Wiktora. Hu- Jednocześnie przygotowuje się w 
ro, Leonarda da Vlncf, Michała szpitalach dodatkowe oddziały dla 
Anf.oła, Beethovena, czy Dickensa, dzieci chorych na biegunkę. W po• 
- na niuezenłu najpiękniejszego radniach i ambulatoriach dzlecię­
dorobku ludzkości. Chodzi bowiem cych wprowadza się dodatkowe go­
o to, l)y cofnl\6 rozwój milionów lu dzfny przyjęć, umożliwiające korzy­
dzl do półzwierzęcego stanu, w któ stanie także wieczorem z pomocy le 
tym będą bezmyślnie mordować karskiej dzieciom, które zachorowa-
wska.za.nych bliźnich. ły w ciągu dnia. (u) 

„Ubogi sądzi, że do szczęścia bra­
kuje mu tylko kilkuset złotych mie­
sięcznej pensji . . . czy może kilku­
nastu morgów gruntu. A oto bogacz 
zmęczony trudnościami majątkowy­
mi, będąc bliski rozpaczy, zazdrości 
losu ubogiego". Takie oto „wznio­
słe" myśli znależliśmy w piśmie 
o. o. franciszkanów „Rycerz Niepo­
kalanej" - nr 7 z 1S38 r. 

Odwieczne ~rzym.ierze możnych 
kościoła z moznym1 tego świata 
przeciw interesom lu4u opierało się, 
rzecz prosta, na czysto handlowej 
zasadzie wzajetnnej wymiany usług 
i świadczeń. Uprzywilejowanie kle­
ru katolickiego kosztem dyskrymi­
nacji innych wyznań, podpisanie 
konkordatu z Watykanem na wa­
runkach nie do przyjęcia dla żadne­
go suwerennego państwa, wyłączenie 
biskupów z jurysdykcji sądów pań­
stwowych, przymus nauki religii w 
szkole, klerykalizacja programów 
szkolnych - to wszystko było mia­
rą tego, jak bardzo potrzebna byfa 
burżuazji pomoc kleru do trzymania 
mas ludowych w ryzach posłu­
szeństwa. 

·w gnębionych masach wzbierała 
nienawiść do wyzyskiwaczy, wola 
walki o sprawiedliwość społeczną. 
Robotnik żądał godziwej płacy za 
swą pracę. Chłop marzył o wła­
snej ziemi. Złamać, obalić przemoc, 
wywalczyć sprawiedliwość - oto 
do czego dązyły masy ludowe. 

Ale tak nie wolno. Encyklika Piu­
sa XI zabrania walki z gwałtem i 
krzywdą. Encyklika Piusa XI odbie 
ra nadzieję wywalczenia lepszego 
jutra. 

„ .. .Ludzle nlgdt do tego nie 
dojdl\. aby znikł)' z lieini niedo­
statki, ból f ułrapienia. Dlatego 
też wszystkim potrzebna jest 
cierpliwośó chrześcljaflska., któ­
ra umacnia I krzepi serca owYJnl 
bożymi obietniilaml 111częśllwości 
wiecznej". 
Gwałt i wyzfsk są wieczne, za­

miast się na nie porywać, uzbrojcie 
się w cierpliwość, zamiast bić się o 
szczęście swoje 1 swoich dzieci, 
cieszcie się obietnicami szczęśliwoś­
ci wiecznej. Zamiast walczyć, straj­
kQ\W.ć, utrudpiać i tak ,,n:ieł$ve" żY 
cie dobrego kapitalisty, weźcie U" 
dział w konkursie rozpisanym przez 
tego samego „Rycerza NiepoJtala„ 
neJ". Oto tematy opubiJKówane w 
numerze 6 z 1938 r. 

1) Cierpienie mnie nawrócllo. 
2) Cierpienie rzeźbiarzem mego 

charakteru. 
3) Cierpienie jako kara za grzechy. 
żeby poznać opinię współczesnych 

kół postępclWych o roli kleru w 
Polsce przedwrześniowej, oddajmy 
jeszcze głos „Miesięcznikowi Nau­
czyciel.sldemu" z roku 1935 (nr 17). 

„ Wtenczas kiedy młodzież chłop­
ska 1 robotnicza skazana jest na nę­
dzę ) systematyczne przymieranie 
głodem od chwili przyjścia na świat, 

Ni: .12$ 

• Jasny ••• 
kiedy rodzice tej młodzieźy są wy­
zyskiwani I trzymani w poddań­
stwie - .wtedy to daje się jej sy­
stematyczne zastrzyki pokory, ule.. 
głości, rezygnacji", 

Co kler chciał osiągnąć tą metodą 
gloryfikującą cierpienie ubogich? 
Swoim zwyczajem starał się upiec 
dwie pieczenle przy jednym ogniu. 
Osłabić szeregi walczące o sprawie­
dlłwośó społeczną, a jednocześnie 
pomóc kapitalistom w robieniu do­
brych interesów. Metoda stara jak 
system wYzysku. 

HEN-REY: Uciąźliwy współlok& • . 
t.or, zakłócający spokój mieszkań­
com domu - może być eksmitowa­
ny. Eksmisję można uzyska~ na 
drodze sądowej. Oskarżenie musi 
być poparte zeznaniami wiarygod­
nych świadków oraz dowodami, · 
które potwierdzą stawiane zarzuty. 

• • • 
FELIKS SKIBIRSKI: Dyscypu .... 

na studiów obowiązuje również wol 
nych słuchaczy wyższych ' ucze1ni. 
Wszyscy ci, którzy będąc studenta­
mi danego VJ-ydziału, pragną rozpo­
cząć jednocześnie studia na innym 
wydziale, powinni na to posiadać 
zezwolenie Min. Szkół Wyż,szych. 

„ • • 
O. CIĘSJĘLSKI, Z. Z. I IN. CZY­

TELNICY: Pracownik, którego zwol 
niono .z pracy na właiSne żądanie, 
traci prawo do ciągłości w korzy­
staniu z ui&ilku rodzinnego. Dopie­
ro po przepracowaniu 3 miesięcy w 
nowym miejscu zatru-Onienia, uzy­
skuje z powrotem prawo do korzy 
stania :z. wymienionego zasiłku. Je­
dynie w wypadkach, gdy pracow­
llik zostaje zwolniony w związku 
z reorganizacją, względnie przenie 
siony służbowo - k()["Zysta on na­
dal nieprzerwanie z zasiłku rodzin­
nego. 

Odpowiadamy: 
··STROSKANA MATKA! Padła Pani .,. 
flar11 własnef lekkomyślnołcl, zamawla.­
jąc portret u przygodnego agenta zakł&• 
dli fotograficznewo. Sprawę tę porusza· 
llś!D1' nleJedliokrotnle. Nlelitety, nie P~­
nl pom6c nie motemy. 
WIESŁAWA OLSZEWSKA; Zony, któ• 

l'ych mętowle nie 14 zuvodowyml woJ· 
skowyml - nie korzystaJ4 a we: koleJo­
wyeh. 

JOZEF GLINEK1 Rękopis cło oceny mo 
ile Pan zlotyć do związku Ll~erat6w (Ko 
ło l\fłodycll}, ul. Bandurskieg11 a. . 

B. w. - SIENIUEWICZA G7: O bru• 
dach na posesJi t klatkach schodowych 
należy powladomlć doz6r s:i.nitarny. 

BASIA Z ŁODZI: W celu ustalenła 
adresu kolegi nale.ty zwrócić się do U· 
rzędu Ewldencjł Ludności w tym mle­
łcle, gdzie poszuldwa.ny ostatnio zam.lesz 
kiwał. W sprawie pozostałych pytań m<> 
te Pani zwr6etć się o informacje do 
Wojskowej Komendy ite.JonoweJ właścl­
wexo terenu. 

Codzienna nowelka „Expressu0 Luiza Carnez na pochylił się do mnie i rzekł cichym gło­
sem: 

Poznajesz j~. prawda? uśmiechnął 

W doIDn 
Po długich dziewięciu latach więzienia, .do Rosita gwałtownym ruchem • zatrzasnęła 

którego wtrącona zostałam przez władze fa- przede mną drzwi. Znalazłam się znowu na 
szystowskiej Hiszpanii, nareszcie otworzyły ulicy. 
się przede mną ciężkie bramy więzienne i Szlam dalej bez żadnego celu i nagle zna-
znalazłam się na ulicy. 1az.łam się na jednej ze stacji kolejki pod-
Siedząc w ciemnej cell, często próbowałam ziemnej. Na peronie panował ruch i zgiełk, 

~obie wyobrazić moment, kiedy na koniec gdyż właśnie nadjerożal jakiś pociąg. Ośle­

znajdę się n.a wolności i zobaczę wreszcie piło mnie ostre światło, tłum pchnął mnie 
niebo, poczuję z.apach świeżego· wietrzyka, ku przodoWi ... 
usłyszę roześmiane głosy dzieci~ce. Czyjaś mocna dłoń chwyclla mnie za ra-

Ale teraz, kiedy ta chwila nastąpiła, nie mię i pociągnęła w tył. Dalam się bezwolnie 
odetchnęłam głęboko, nie spojrzałam na zie- prowadzić do małej ławeczki i w milczeniu 
lone gałęzie drzew i nie póczułam nawet ra- usiadłam obok obcego mężczyzny, który tak 
dości: Myślałam tylko o jednym: dokąd pójść? niespodziewanie przyszedł mi z pomocą. Był 

Z mojej rodziny nie pozostał już nikt: dwaj to rzłowielt w średnim wieku, czysto i po­
bracia zginęli w walce, a matka w czasie rzqdnie ubrany, o energicznej twarzy i prze 
nalotu... Paszpcrt, który władze więzienne d7jwn!e łagodnych, jasnych oczach. 
wydawały przęstępcom politycznym, uniemo Przez długi czas· siedzieliśmy w zupełnym 
.żliwiał otrzymanie pracy i mieszkania.„ milczeniu. Potem obcy mężczyzna wyjął z kie 

Samotnie snułam się rojnymi ulicami mia- szeni jakiś papier i pod.sunął mi go pod oczy. 
'sta. Zbliżał się wieczór. Na.gle uprzytomni- pył to paszport, zaopatrzony takim samym 
łam sobie, że stoję przed domem, zamieszka śwladectwem pobytu w politycznym wię­
łym przez moją najbliższą przyjaciółkę, Ro- zieniu, jak mój. Nie patrząc na mnie męż­
sitę. Postanowiłam pójść 'do niej i poproolć, czyzna odezw.al się: 
aby po·zwoliła fu! przenooować u siebie choć 

- Sledziłem was przez cały dzień„. bałem 
tę jedn-ą, pierwszą noc. 't 

Rosita patrzała na mnie milcząc, jak na się, abyście sobie nie zrobili czegoś złego. e 
zjawisko. Do piersi tuliła małą córectkę, tak, raz pójdziecie ze mną. 
jak. gdyby dziecku zagroziło nagle jakieś Zaufałam mu. Wsiedliśmy razem do tram-
straszne niebezptecze:1stwo. wa.iu i pojechaliśmy na jakieś odległe przed 

_ Nie, nie mogę ... _ ledwie dosłyszalnym mleście Madrytu. Tu nieznajomy, wciąż nie 
szeptem powiedziała Rosita. - Musisz zro- mówiąc ani słowa, zaprowadził mnie do skro­
zumieć, wszystko się zmieniło.„ A ta mała mnej restauracyjki i zamówił dwie porcje 
nie ma nikogo, prócz mnie - mocniej przy- zupy I pieczywo. Pamiętam, że chleb był cie 
tuliła do siebie dziecko. =· To zbyt wielkie mny i nie bar<lzo świeży„. 
niebezpieczeństwo. \J~ :Po spoźy_ch~_}e,. ~J:~mncj. ltolacj! meżczyz-

- Za chwilę wyjdę stąd i pójdę na górę. 

Tam, w głębi sali, znajdują się schody. Prze 
. czekacie chwilę i pójdziecie za mną. Wejdzie 
cie do pokoju półożonego na pierwszym pię­
trze tuż obo.l.t .schodów. Będę czekał tam na 
w ais ••• 

.•. W pokoju prócz mojego opiekuna, znajdo 
wało się jeszcze dwóch mężczyzn. Przyjęli 

mnie :r: tą spokojną radością, z jaką wita się 
dawno oczekiwanego gościa. 

- Tym razem byłem dłużej na mieście, nil 
zwykle - mówił mój opiekun. No, ale wszyst 
ko skończyło się dobrze. Proszę, rozbierzcie 
się - dodał, zwr<:c.ając się do mnie. - Je­
steście w domu. Będziecie na razie miesz­
kać tutaj. Być może, że będzie wam z począt 
ku trochę pneszkadzał szum maszyn, ale 
szybko przyzwyczaicie się do tego. 

Rozejrzał.am .się dokoła. Znajdowałam się 

w pokoju, zapełnionym papierami, kartonami 
i kawałkami tektury. Sciany pokoju obWie­
szone by?y rozmaitymi kalendarzami. N3 
stole, starannie ułożone ·pod szkłem, widnia­
ły zaproszenia ślubne, zawiadomienia o z.arę 

czynach i pogriebach, w kącie pokoju stały 

dwie niewielkie maszyny drukarskie. 

Moi towarzysze wytłumaczą wam 
wszystkÓ. Robota nie jest trudna. Prędko 
się jej nauczycie. Ale przede w.szystkim mu­
sicie trochę odpocząć. 

Powiedziawszy to opiekun mój zaprowa­
dził mnie do małego pokoiku, połoźonego w 
końcu korytarza. Stało tu wąskie łóżko, nad 
którym wisiał jakiś świ~ty o.brazek. Mężczyz 
na zdjął ramkę ze ściany, wyjął obrazek, 
a wtedy spod kartonu ukazała slę tak dobrze 
mi znana kobieca twarz o ~vyrazlstych ry­
sach.· · 

się mężczyzna. - Tak, to ona. Pamiętasz chy 
ba jej przemówienia w czasde wojny? Dolo­
res! Prowadziła nas wtedy i nadal nas pro­
wa<lzi. Czy zrozumiałaś teraz, gdzie się znaj­
dujesz? 

Uczucie najgłębszej wdzięczności napełniło 

moje serce. W milczeniu mocno uśc~ęłam 
dłoń nieznajomemu. 

- To jest początek hvojej nowej drogi. Nie 
będzie ona l~kka. Zaledwie oswoisz się z je­
dnym miejscem. kiedy, być może, trzeba bę­
dzie wędrować gdzie indziej. Ale pamiętaj, że 
gdziekolwiek: cię poślą, 7.awsze będziesz u sie 
bie w d()mu. Widzisz, jak pracujemy: pod 
pozorem drukowania zawiadomie1i i k.alęnda 
rzy stworzyliśmy tu pierwsze schronienie dla 
ludzi, którzy wychodzą z więzienia... A oto 
nasza ootatnia robota - z walizeczki, ukrytej 
pod łóżkiem wyciągnął kartki, na których du 
żymi literami wydrukowany był na.pis: „'frzy 
dziestolecie istnienia naszej Partii uczcimy 
wzmożoną walką!". - Teraz odpocznij. Je­
steś w domu. Znajdujesz się między praw­
dziwymi Hi.szpanami. 

- Tak, to jest znowu moja Hiszpania! To 
jest mój Madryt! Jeezcze nie wszystko stra­
cone! - powied.dałam z radością. 

- Nic nie jest stracone - odpowiedział 
mężczyzna. - Przelana krew nie poszła na 
marne. Wkrótce zwyciężymy; miej tylko tro 
chę cierpliwości! - pogłaskał mnie delikat­
nie po głowie i niemal ostrym głosem dodał: 
- Ale teraz musisz przede wszystkim odpo­
cząć. 

I . poszedł. Ogarnęło mnie nagle słodkie 
zmęczenie. /, równocześ11ie czułam, że napeł­
nia mnie głębok.a l('łiara w przyszłość i w na-
sze zwy ci es two. ' · · 



I -
,;EXPRESS ILUSTROWANY" STR. 3. 

A teraz ,skoczymya„ Jest już pewna popra-wa . ~ft"~~ 

Łódź b~dzie czysta Ostry 

Gorąco powiłali 
łodzianie 
przedstawicieli 
bratniej kinematograf;; 

W związku z odbywającym się w 
Łodzi festiwalem filmów czechosło­
wackich odwiedzili nasze miasto fil­
mowcy czescy, literat i scenarzysta 

1 
dr Miroslav Fabera oraz aktorka 
Miroslava Langova. 

W czwartek wieczorem goście cze 
scy spotkali się z łodzianami w ki­
nach „Polonia" i „Wolność". 

- Dumna jestem z zaszczytu re­
prezentowania filmowców czechosło 
wacklch - mówi z serdecznym u­
~miechem znana nam z filmu „Ma­
ły partyzant" aktorka Langova. 
- My, obywatele dwóch bratnich 
narodów, rozumiemy się bez tłuma­
cza, bo słowa nasze płyną z głębi 
serca. I nam, i wam bliskie są. takie 
słowa, jak - mir, pokój, radość z 
pracy. Pozdrawiam was w imieniu 
całego naszego narodu.„ 

Ostatnie słowa miłego 1olcła n• 
cluszają okrzyki 11ebranycb - Błe­
ruł - Gottwald - SłaUn!._ Sala &ł 
huczy od okluk6w. 

Po przemówieniach wyświetlono 
film pt. „Brygada azliflen.a ltarha­
na", osnuty na tle znanej sztukl· tea 
tralnej V. Kani pod tym samyin' ty 
tułem. (u) 

Zaległe opłaty 
za annnamant radiowy 
należy -uiścić 

dowcip 
d · db ' J k Na pomoc pośpieszyli kotedzy. V/y g y 'vszyscy nauczą s1ę ac o porzą< e biel)Li z taksówek na postoju przed 

\V e Wł a SO y ffi d Om U dworcem Łódź - Fabryczna. Jeden 
·chwyci! obcęgi, drugi - k!ucz jran-

Co roku wiosną, gdy z.atlelenią razem z rodzicami i w<>źnymi myli cusfr.i, inni - co mieti pod ręką. 
się drzewa, a słońce przygrzewa co okna i drzwi, sz.orowali podłoę:i. Wszyscy pobieg!i do bufetu dwor-
raz śmielej. mamy zwyczaj usuwać odkurzali ściany. Na wyniki aż mi cowego. 
zeszioroczny brud i kurz, oczyszczać ło jest popatrzeć. A tam kotega ich - kierowca Ka 
pr.dwórka: ogrody i ulice z nagro- Również w Domu H.aTcerza panu ;;:imierz Malek, nie mógł wydobyć 
madzon,vch przez zimę różnych, je wzorov.ry lad. Ci najmłodsi potra z siebie ni słowa. 
wcale nie upiększ.ających wyglądu .flą utrzymać czystość w s'.vym bu- - Hm! Hm!! Mmmm!!! - mru­
mia5ta „oz.dób". dynku. Nie można tego natomiast czat ty!ko i pa!cem wslcazywal na 
Każdy z nas chyb.a zauważy!, że powiedzieć o Młodzlezowym Domu swój język. 

„miesiąc czystości", trwający przez Kultury. ·Tutaj sale i ubikacje są Jeden więc podważył fachowo ję­
kwiecień, przyczynił się do podnie- sprzątane niedbaie'. l\.Ho:fzież nie zyk, a drugi począł obcęgami coś 
sienia stanu sanitarnego naszego zwr~ca dostateczne) uw.ag1 na utrzy wyciągać. Szło dężko. Więc trzeci 
miasta. Poprawiła się higiena w rn.a~1e porządku. A wstyd. Powinna ciągnął za lokieć drugiego, a czwar-
szkolach, z.akiadach zbiorowego ży-1' orac pr~ykład z ~arcerzy ·· . I ~li trzeciego ... 

I 
wieni.a i w domach mieszkalnych. Og~lme więc biorąc, _P<n<.a ll.OJed~n I - Jest!!! - rozległ się wreszcie 
Korzystając z ładnej pogody prze czymJ ~domami; '~' ld;>ryc~ panu.Je tri1•mfu1ący okrzyk. W ściśni~tych. 

spacerujmy się po mieśde i zobacz b.rud, ~tflłl sa.tnta.q1Y 
1
Lodzii potlnklolsl obcęgach tkwił wyciągnięty z 3ęzy-

. k · 1 d bl' 1• . d . inę do pewnego stopn a w c ągu w e ka dr1.lt 
Za kilka dni w Łodzi oddana bę- my, Ja wyg ą a z ls ' 3 uporzą - • : · · rn ól s"łk" e · 
. . . . 'rnwana Łódź .n;a I maJa. nsp nym . wy l I. m C t l l d . l 

dzie do uzytku w1e7...a . sp.adochrono- • „. . . . 
1 

do;llorców 1 l-0katorihv uprzątnięto - 0 .y, s c a nicę z omu w u-
wa w parku . na Polesiu. Trzeba było przeJsć się lul.-::a ty- budynki młodzie-i pomogła w uno- sta,ch. nosisz? 

SkoJ? ~ tej ;vieży c_ie~zyły się, god;ii te.rr:u p~ !)'.łrzy?tej stronie rządkow'a.niu gmachów szkolnyd{. Denat, gdy ruszyl wreszcie języ-
s~zegoli:ue wśrod ~łodz1ez~. olbr~y Alei Koscmszk1 .. n.a. odcmk~ . od Za w ostatnich dnlach maja powin- kiem, opisaŁ przebieg wypadku. Ku­
m1m tainteresowamem. ~Vtele dz1e menhofa do żwirki. Zn~lezllbyśmy niśmy usunąć resztę . śmieci czy gru pil w bufecie dworcowym porcję 
wcząt i chłopców ~ k'.lku prób- tu wsz1s~ko.: gruz, puszki od .kan- zów c;zpecących budynki. Szczeg:)l- sa!ce.~on~'· Gdy zajadal w najlepsze 
nych skok.ach zapaliło się do tego serw, sm1ecL Brak było tylko jedne nie dotyczy to lokatorów domów, smakowi~y kąse.k, ukryty w nim 
sportu i zapisywało się na specjal gc, - porządku. które poprzedn.io wymieniliśmy. ~rut wbil mu się głęboko w spód 
ne ~ursy organizowane przez Ligę A.ż si~ w~erzyć ~e chce, że tu, Ambicją wszystkich ło<lz.i.an będzie· 3ęzy1ca. 
Lotniczą: . . . . g?z1e obecrue ~nu.Je _wzor.owy l;ad. utrzymać doprowadzone do porząd Może nawet o taki kawal nie war-

w• naJblizszym czasie zwolenru~y . med~v.>no było m-;czeJ. M1eszkanc~ ku miasto w takim stanie, by wy- to by robić tyle gtvałtu„ 
spor.u spadachr.onow7go otrzymaJą o~rnllc~nych d?mow .napra~owall glądalo w ciągu ca~ego roku, jak I Tylko że ten drut byl bardzo o• 
'ł".. park;..1 .na Juli.ano:w1e. całe r:i:aste SJ.ę ru~mał~, mm ~real1z.owali swe w„. miesiącu czystości. (u} stry!„. (p) 
czxo lotnicze. BuduJe się tam Jesz- zobow1ązame 1-maJowe l uporząd-
cze jedną wieżę. Poza tym „miaste- kowali ulicę„. 
ci,ko" zaopatrzone będzie w różne Przy ul. Żwirki 3, Piotrkowskiej 
,;przęty nięzbędne przy szkoleniu 181 i Karolewskiej 19 aż błyszczy 
spadochronowym i szybowcowym. czystością. Tutaj lokatorzy wspól-
. nie z dozorcami dbają o wygląd nie 

Ucząc się po pracy 
możesz 1dobyć 

maturę 
W f.odil zapisy na rok szkolny 1952-53 

do szkól: dla pracuJących odbywać się 
będą w czasie od 1 do 25 czerwca br. Do 
szkół podstawowych mote zgłaszać się 
młodzie:!: pracująca w wieku od lł do 30 
lat, do szkół licealnych I koresponden­
cy3nych at. l!cealnego od lG do 30 lat. 

Nauka w szkołach dla pracujących od· 
bywa 11tę 4 razy tygodniowo od godz. 17 
do ai.30. Ukoil.caenle klaay Vll szkoły 
pod•tawoweJ dla pracuJ4cych daje moż· 
llwo§t wstępu do liceów oraz wiZystklcb 
typ6w 1zkól łredalch, a ukończenie li· 
ueum pr~wo wtrtępu na wytaze uczelDie. 

Kandydatów do wseystktch szkół dla 
pracujących typują zakłady pracy po u­
przednim porozumieniu &Ili 21 zaintereso­
wanym. 

Listy kandydatów referenct kultural­
no-o•wtatowl przesyłaj, do najbliższych 
terenowo sZkćł. 

Egnminy wstępne odbęc14 11111 'W CH· 
sle od 30 czerwca do 3 lipca br. 
szczegółowych informacji o szkolnlo· 

tw!e dla pracuJąc..vch i zapisach udzie· 
łają oddZlały oświaty Dzielnicowych Rad 
Narodowych. 

tylko swych mieszkań, lee.z również 
podwórek i klatek schodowych. 

A teraz wybierzmy się na ulicę 
Curie-Skłodowskiej 31 czy na Łą­
kową 18. r1łieszkańców tych posesji 
trzeba zawstydzić. Nic widzą oni 
gór śmieci na SWYCh podwórkach, 
nie dostrzegają brudnych koryta­
rzy i scht>dów. Ci ludzie widocznie 
czekają na pomoc krasnoludków z 
bajki, które nocą zrobią za nich wio. 
senne porządki. Zdaje się jednak, 
ie prędzej Pobudzi fob do czynu 
mandat karny nałożony przez ko­
misję sanitarną. 

Takich budynków, jak n.a ul. Cu­
rie-Skłodowskiej 31 i Łąkowej 18 
jest n.a szczęście w Łodzi niewiele: 
Mało jesL tak~e lokatorów, których 
nie interesuje bałagan we własnych 
domach„. 

Uczniowie szkoły nr 130 dumni 
są z tego, że w ich gmachu jest 
czysto i ładnie: - O wiele przyje 
mniej jest się teraz uczyć - mó~ 
wią zadowoleni. r mają słuszny po 
wód do dumy. Przez wiele godzin 

Dlaczego szwankuje dostawa mleka do domów 

Trudności organizacyjne 
czy niezar·adność dyrekr.ii MHO i PSS 
Od środy, 21 maja br., rozpoczęto I wie 1.30() 1 mleka butelkowanego. 

w Łodzi sprzedaż mleka z odnosze- Wczoraj roznlesiono do domów już 
niem do domów. Niestety, jednak 2.500 l. Ale i to jest dopiero połowa 
nie wszystkie sklepy i nie wszystkie ilości, jaką już teraz mogą dostar­
dyrekcje MHD i PSS potrafiły na czać Łódzkie Zakłady Mleczarskie. 
czas wykonać postawione przed ni- Jak dotychczas, sprawa ta przed-
mi za~ilnle. . stawia się najgorzej na terenie dy-

w pierwszym dniu, a więc w śro- rekcji PSS-Południe, MHD-Sródmle 
dę, rozprowadzono w Łodzi zaled- ścle I MHD-Południc. Do dnia wczo 

Przydałby ~ię.„ 
Szanowna Red.akcjo! 

rajszego wspomniane dy1·ekcje nie 
zrtoslły nawet właściwych zapoh-ze­
bowań. A tym samym kłłencl pod­
ległych im sklepów mleka Jeszcze 
nJe otrzymali, 

Niektórzy tłumaczą się „trudno­
ściami organizacyjnymi". Ale prze­
cież jeżeli jedna dyrekcja potrafi je 
pokonać, to znaczy, że tego samego 
~ina wymagać i od innych. Wię­
cej operatywności i dobrych chęci! 

do końca maia Trzeba wykorzystać 
Ministerstwo Poczt 1 Telegrafów k d o • h 

Przy ul. Obrońców Stalingradu 
nr 29 świecł pustkami lokat sklepo­
wy. Uruchomienie w nim baru mte· 
cznego przez Miejskie Zakłady Mle­
czarskie spotkaloby się z wielką ra­
dością mieszkańców tej dzielnicy. 

II Łódzka 
konferencia ZMP 
odbędzie się 24 i 25 bm. przypomina wszystkim radioabonen • 

r=:.~iF'~~!,;~;:,,,:~ ~z e ~11e1sce na ~cz~sa~ 
W pobliżu nie ma żadnego baru 

mlecznego, a tak bardzo by rię nam 
przydał. 

opłat w terminie, urzędy pocztowe P1erwszendwo przy uzyskaniu sk1erowan 
będą pobierały opłaty dodatkowe f' • 

Prosimy Cię, Redakcjo, o skutecz­
ną interwencję. 

M.P. 

W dniach 24 I 25 maja br. odbę­
dzie się w sali MDK przy ul. Mo­
niuszki 4a II Łódzka Konferencja 
ZMP. 

za zwlokę. . powinni mieć pracownicy 1zyczn1 
W celu uniknięcia dłuższego ocze­

kiwania n.a zalatWieni-e, opłaty na 
leży uiszczać najlepiej w godz.inach 

Niewłakiwy po§piech Obrady rozpo~ą się 24 bm. o 
godz. 10, 

prze<lpołudniowych. 

Nagrody dla nauczvcieli 
za najlepsze wyniki 
w zbiórce odpadków 
Młodzież szkolna bierze bodaj 

najżywszy udział w .akcji zbiera­
nia odpadków użytkowych, co w 
dużej mierze należy przypisać wła: 
ściwemu stosunkowi do tej sprawy 
kierownictwa szkół i personelu na 
uczy ci elskiego. 

W pracy tej zdopinguje ich jesz­
cre bardziej fakt, że Centrala Od­
padków Użytkowych wyznaczył.a sze 
reg wysokich nagród dla kierowni 
kaw lub nauczycieli szkół przodu­
jących w akcji. Nagrody te wręczy 
się im w końcu roku szkolnego. 

Dla Ło<lzi !niezależnie od woje­
wództwa) wyznaczono kilkanaście 
n~gró<l, z któ1·ych pierwsza wyno 
si 1.500, d:uga - 1.000 i ti:-zecia -
500 złoty._h. 

Oceny wyników, osiągniętych 
prze:r. poszczególne szkoły, dokona 
się na }.J(.dstawie zestawień ilościo­
wych sp~·rz.ądzonych przez kierow­
n.ików czy n.auczyeieli. Zestawienia, 
wyraża ące ilości zebranych odpad 
kóW w okrr;,ie od września ub r 
do końca mu;~ br. oraz podające 
ildć uczniów w szkole, należy prze 
sł.a.! do zbiornicy wojewódzkiej COU 
PtZY ul. Południowei 64. jSl_t) 

Skierowania na wczasy z . w.ażno- Żeby z wczasów skorzystała jak 
ścią od 1 lipca br. wydawać będą najliczniejsza rzesza pracowników 
nowoutworzone placówki FWP. tzw. fizycznych, administracje poszcze­
powlatowe biura skierowań. Jeśli gólnych zakładów pracy, w miarę 
chodzi o Łódż, mieścić się ono bę- możliwości, będą uzgadniały datę 
dzie w gm2chu ORZZ (Traugutta 
nr 18, pokój nr 1). rozpoczęcia urlopu robotnika z datą 

Do biura tego będą się zgłaszać ważności skierowania. 1 

poszczególne rady zakładowe - po Jednocześnie postanowiono zwal­
otrzymaniu rozdzielnika z oddziału czać marnotrawstwo miejsc na wcza 
Zw. Zaw., w celu ustalenia ośrod- sacb. W związku z tym skierowania 
ków wypoczynkowych, do których na lipiec ro.dy zakładowe powinny 
pracownicy mogą wyjechać. oraz dat I odebrać nąjpóźniej do 15 czel'Wca. 
ważno::ici skierowań. Na wczasy na-1 W przeciwnym razie skierowania te 
leży kierować przede wszystkim pra pnydzieli się innym zakładom pra-
cowników fizycznych. cy. (bk) 

Drogi „Expressie"/ 
Kierowcy PKS nie przestrzegają 

rozkładu jazdy na trasie Łódź - Ra­
wa Mazowiecka. 

Autobus przybywa o 20 minut za 
wcześnie. Mia~o to miejsce równjeż 
16 bm. na przystanku w Zlotej. Kie­
rowca odjechal wcześniej niż prze­
widuje rozkład, nie przejmując się 
widokiem ludzi, biegnących kłusem 
za wozem. Chcieli przecież pojechać, 
aby na czas dostać się do pracy. 

Czy ki.erowcy wolno zmienić usta­
lony rozkładem czas odjazdu.? Pro­
!:zę o wyjaśnienie. 

J. G. 

Kronika dnia 
Termin rejestracji bonów mlęsno·tłusz 

czowych na mydło l Inne środki plorllCl'l 
ua m-c czerwiec uplyw3 s dniem 26 bm. 

Przypominamy Jednot'Z<'śnle, że reJe­
str~cję bon6w na mydło prowadzą te 
same sklepy co w ubiegłym miesiącu. 

• • • 
Wieczór literacki po~wlęcony twórczo­

ści Emila Zoll orll'anizuje z olcazjl SO·le· 
cła śmierci pisarza Klub Międzynarodo­
wej Kslątkl I Prasy w Łodzi. 

Wiecz6r, na którym pTelel<cję wygłosi 
Stanisław Brucz, a recytować będzie 
Roman Sł.lłoklewicz, mtbędiłe się w Io• 
kału Klubu w sobotę, 24 bm„ o g'odz. 19. 

WICEK: - Tutal właśnie pracu-1 WACEK: - Cóż to Kiełbik taki WICEK: - Ciekawe co ten \Var- I WICEK: - Oto kto rozpija Kiel-
je Kiełbik„. m'ł.rkotny? Ws~sc_y cieszą się z llholski mu t~k za.wzięcie ktaruje„.

1 
bika.l Ta.kim ' tnwm Jak Warcholsld 

WACEK: - Powiedz ra.ezej, te wypłaty, a on zw1es1ł nos na. kwin WAltCHOLSKI: - Ma pan zmar zaleey na tym, żeby robotnicy pili. 
nie pracuje, bo właśnie śpi.„ tę„. twlenie? Na frasunek dobry trunek.] bo P!> pljo.nemu gor:::ej się pracuje, 

MURARZ: ...... J.Ua się rozumieć pn MURARZ: - Bo gdy myśmy ~ra Chodź pan, postawię panu ćwiartu produkcja cierpi, a z tego nasi wro 
wódce„. · \ cowali, on zasypiał 1:10 ll'unku. \'l'łt:C I chnę.„ Posauamy.„ . !'Owie oc.:nv1&cie się cieszą! 

mnleJ zarobłl.!! iDalszy ciąg jutro). 

ł 
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W górę szłandor współzawodnictwa zlofoweg~: ! 1\\isłrzostwa Europy w koszykówce 

~~~~~~C!1o~j~ow~~d!~1 ~f!X~~ZL~~~JE ~~~~~~ia!;~~~~~!::~~~~;~ 
1 SKS-ow muszq być zainteresowani· ?Io„em twach Europy w koszykówce żeń- silną drużyną włoską. 

tyle. Sportowcy również włącza.ją 
się d-0 przedzlotowego współz.awod-
nictwa! · 

" ' skiej spotkania finałowe. Polki z wyjątkiem pierwszych ml 
na. następne 400 metrów kobieta. nut prowadziły pewl}ie, choć nie-
a dalej zmiany dowolne. W pierwszym spotkaniu o tytuł znacznie przez cały cza;; spotkania. Już tylko dwa miesiące dzieli nas 

od Zlotu Młodych Przodowników. 
Z raduścią codziennie witamy cu­
raz to ~we zobowiązania J;)troduk­
cyjne. Jak Polska długa i szeroka, W Warszawie odbyła się już ogól 
:r.e wszystkich z.akł.adów pracy nopolska narada aktywu sportow~­
miast i wsi wielką falą napływ,ają go, na której zapoznano aktywistów 
meldunki o zobo.wiąz.an'iach podej- sportowych z całego kraju z wytycz 
mowanych przez brygady młodz.ie· n!mi i regulaminem współzawod­
żo~. Sportowcy . nie porost.ana w n1<:twa sportowego z okazji i dla ...,.,.

1

. uczczenia Zlotu Młodych Przodow-

w tak krótkim zarysie przeQsta mistrzowski Czechosłowacja poko- Włoszki zmieniały kilkakrotnie sy­
wają się przygotowania soortow- nała Węgry 65:36 (2fi9); w walce stem gry, ale nie udało im się ws 
c0w do Zlotu. -' 0 miejsca od ~ Polska wygrała koczyć koszykarek po1skich, które 

Trzet.a le5z.cze tylko dodać, że z Włochami 42:35 (27 :24). wakzyły bardzo ambitnie, dorównu 
meldunki o zobowiązaniach spor- . . . . jąc prz.eciv:nic~kom w s~y.bkości, ; -: 
to·w·<:ów również zaczynają naply- , W spotkaniu o m1eJsc.a od '1-9 przewyzszaJ_ąc Je_ le~zym1 1 bardz.!eJ 
wać. Tak np. m. in. młodzież mia- Szwajcaria zwyciężyła Austrię skutecznym·! akcJami. 
-t~ · · . . od Mecz ,;tał na bardzo wy~'Oklm po 
" ... Leszna zobowiązała się przepra 34.25, a w meczu o xrueJsca . . 10 t · bl" " 

' 12 640 b 
00 

· b . 1 d" ,_ NRD I z10m1e, a - ys1ęczna pu 1cznosc 
cowac . ro 0<:zog zm przy u 10-12 Fm an La wygra... z żywo okla~kiw.ała ładne zagrania 
dowie s·zkolnego szybowiska Lid"i 45·27 (19"13) I · „. · · · drużyny polskie.i, w której na szcze -! --''""""''-· - ników. 

, Współzawodnictwo soortowe ma Lotniczej w Strzyżewicach i... pra-
ce wartości 151.600 zł wykonała! Koszykarki polskie odniosły jeden gólne wyróżnienie zasługują· Ka-

SOBOTA, 2ł MA"JA 1952 R. 
13.30 Dla klasy I l II - O Janku Wę" 

drowhiczku" - aud. sł.-muz. 13.55 Dla 
klasy III i IV - audycja słowno-mu­
zyczna pt. „Uczmy się śpiewać", 14.15 
Koncert Chóru Rozgłośni Wrocławskiej. 
14.35 Dla wychowaw,czyń przedszkoli -
pogadanka metodyczna. 14.40 Przegląd 
trasy literackiej. 14.50 Recital śpiewa­
czy. 15.10 „Powracająca fata·· - kol. odc. 
opowieści B. Prusa. 15.30 · Dla świetlic 
dziecięcych - „ Wspominam Marię Ko· 
nopnicką" - audycja słowno-muzyczna. 
16.00 „Wszechnica Radiowa" (I). 16.20 Pro 
irram lokalny. 17.45 Radiowy kurs języka 
rosyjskiego dla zaawansowanych. 18.00 
Program lokalny. 19.30 Muzyka i aktual· 
noścl. 20.00 „Przy sobocie po robocie". 
21.30 Muzyka popularno-symfoniczna. 
IL45 Utworr na altówkę. 22.00 Audycja 
literacka. ,22.30 Węgiersk:i . muzylca operet 
llowa. 23.05 Muzyka tanec:i:na. 

Nocne dyżury aptek 
Dzisiejszej nocy dyżurują w Łodzi ap· 

teki: Limanowskiego I Piotrkowska 193, 
Łagiewnicka 120. P10trkowska 307, Naru· 
towicza 42, Armil Czerwonej B. Obr. 
StaUngradu 15, Piotrkowska 25. Gdańska 
IO. 

Dytur polotnlczo • glnekologlczny: dziś 
przez całą dobę dyżuruje szpital Im. M. 
Curie-Skłodowskiej, ul. Curie·Skłodow­
sklej 15. 

Nowy - nieczynny 
Wojska Polskiego - „Trzydzieści srebrni-

ków" - 19 
Powszechny - „El,lgen!a Grandet" - 19 
Mały - „Zielony Gil"' - 19.30 
Muzyczny - „Orfeusz w piekle" - U.U 
Pinokio - „Jest drozyna„ - 17 

KOINIA 
B.<\.JKA - Wschodnle zaloty" - 18, 2t 
BAŁTYK - Nędznicy I ser. - 15, 17, 19, 

21 
GDYNIA - Program naukowo-oświatowy 

17, 18, 19, 20, 21. Program dla najmłod­
szych - 16 

Mt.ODA GWARDIA - Szalony \otnlk -
16, 18, 20 

MUZA - PUstelnia Parmeńska I ser. -.. 
18, 20 

J'O.LONIA - Festiwal fllmów czechosło­
wackich - Akcja - B - 16.30, 18.30, 
20.30 

JłRZEDW10SNIB - Młodość Chopina -
17.30, 20 

REKORD - Tragiczny pościg - 18, ~o 
BO'BOTNIK - Hrabia Monte Christo 

I ser. - 17, 19 

skupić sportowców i or2aniulcie wo 
kół haseł Zlotu. Ma przyczynić sie 
do nodniesienia na wyższy szczebel 
pracy kół. Zmobilizować sportow­
ców i dz.iałaczy do przekraczania 
zadań postawionvch na rok 1952. 
Wciągnąć nowe rzesze młodzieżv do 1 

svstematycznego treningu. podno­
szenia klas sportowych, bicia rekor 
dów kół, a nawet lepiej - do bi­
cia rekordów Polski. 

"kw. najwlększych sultcesów po woj- mecka, Rogcw<'ka i Czopkówn.a. 
----------------z-------------- Punkty dla drużyny polskiej roo 
Bierzemy przykład ze Zw. Radzieckiego by~h.R~~~!~ska ~\. c;;:h~~~! 

- 4, Kowalówka - 2, Mamińska 

S k I t i B.Qyer - po 1. z o '\V ~ p or owe Dla drużyny wlooki.ej: BaiUz 
J 13, Bramdamamente - 11, Rozzo 

h · · t kt ' 4, Roncetti - 3, Pasqualli i Butti-W )' (' owa]cl nam zastępy 1ns ru orow ni_ po 2. 

Trzeci rok Planu 6-letniego, to 
O ko.rzyściach, jakie da współza- dalszy krok na drodze umasowienia 

v1rodnictwo sportowe, można by dużo kultury fizycznej i sportu w Polsce 
i długo piStać. Ludowej. Równolegle do wzrostu 
Ogłoozony konkurs przedzlotowy, liczby sportowców, konieczne -jest 

który będzi\! 6ię odbywał w trzech szkolenie wykwalifikowanych zawo-
o<l dników i instruktorów. 

dzielnych grupa{!h: dla kół przy Obok licznych ośrodków szkole-
zakładach pracy, LZS-ów i SKS-ów niowy-ch powstaną młodzieżowe 
-jak powiedział na naradzie sekre szkoły sportowe, które rozpoczną 
ta.rz ZG ZMP tow. Ociepka - „po pracę jeszcze w bież. roku. 
winien ożywi·c· pr~cę podsta.wow"ch "' " Młodzieżowe szkoły sportowe po-
komórek sport1>wych, co osią!l"nie- wstaną przy Wydziałach Oświaty 
my wówczas, gdy cały aktyw soor- Prezydiów Wojewódzkich _ Rad Na­
to'Wy doł-oży wszelkich starań, ab3'. rodowych we wszystkich .miastach 
wszyscy czlonkowie kół i LZS byli wojewódzkich. Ponadto zorganizowa 
zainteresoWani Zlotem". I niem szkół sportowych dla młodzie-

ObeCJ;J.ie w całym kraju do końca ży pracującej zajmują się DOSZ i 
czerwca odbywać s•ię będą . elimina okręgowe rady zrzeszeń sportowych. 
cje w masowych zawodach .sporto­
wych. Zwycięzcy - wyłonieni , w 
c1..asie Swięta Kultury Fizycznej 22 
czerwca uzyskają prawo startu w 
:iaw0dach centralnych podczas Zlo 
tu w ·Stolicy w dniach 20-22 lipca. 

Zawody obejmą następujące kon­
kUł'encje: bieg narodowy, wielobój 
SPO. sztafeta · na · dysta'l'lJiie· . ok.. 
l O.OO m i wyśclgL kolarskie. Specjal 
nie ciekawie zapowia~ .się .sztafe 
ta, bowiem udział w ·'lliej ·będą bra 
ły reprezentacje poszczególnych za 
kładów IJ<racy, a poza tym ze wzgl<'; 
du na to, że jest mieszana; obok 
mężczyzn staną kobiety, z tym, że 
w regulaminie jest zastrzeżone: 
pierwszy kilometr biegnie mężczyz 

Piłkarze Węgier 
grojq z repr. Moskwy 

Ten is stołowy -Jeszeze tylko 
kobiety i iuniorzy 

grają o misłrzcs!wo łodzi 
Ostatrl~ kónkuren'.cjif mistrzostw 

Łodzi w tenisie - stołowym na rok 
1951-52· będą mistrzostwa kobiet i 
i juniorów-męzczyzn, które odbęd·ą 
się w sali Spójni w Helenowie w 
dniach 28 maja - 2 czerwca. 

Do mistrzostw zgłoszono 82 zawo­
dników i 36 zawodniczek. Wśród za 
wodniczek brak Ciachówny, która 
nie może bronić tytułu mistrzowskie 
go, bo przebywa na obozie kadry 
lekkoatletycznej. Mistrz juniorów 
Węglarski (Ogniwo) już gra w klasie 
seniorów, a więc i tutaj nie będzie 
obrońcy. 

Szkoły te przygotują wykwalifi­
kowanych instruktorów i sędziów 
w zasadniczych dyscyplinach sportu 
dla potrzeb kół sportowych, LZS-ów 
i SKS-ów. 

Sędziowali: Kostin (ZSRR) i Van 
derperen (Belgia}. 

Po amerykańsku 

To się nazywają 
sportowcy! 

Zajęcia w młodzieżowych szkołach 
sportowych prowadzone będci w ra­
mach zajęć pozaszkolnych i po go­
dzinach pracy zawodowej uczniów. 
Szkoły podzielone zostaną na dwa 
typy: szkoła specjalna - ogranicza­
. · d · d · d l" W Oslo Jla Igrzyskach OlimpljskicJ:t, 
JqCa się- O Je neJ yscyp my spor- gdy niemiecka para Falk zdobyła w jez-
tu oraz szkoła kompleksowa, padzie dzie figurowej na łyżwach :lłoty medal, 
łona na sekcje sportowe, która szko a rodzt>ństwu I<ennedy (USA) przypadł 
lić będzie w kilku dyscyplinach sre':lrny medal, el ostatni zwrócjJi się fi<! swych .pogromców 7. takim oto,c„po„ 
sportu. wmszowamem": . 

Zajęcia w szkołach odbywać się - Tym razem mieliście szczęście', ale 
będą 3 razy w tygodniu po 2 go- nie radzimy wyst-:pować w Paryżu. Tam 

my zwyciężymy •.• 
dziny. Ale na mistrzostwach gw1ata w P:iry-

Po ukończeniu nauki w młodzie- tu amerykańskim łyżwiarzom nie u.•lało 
żowych szkołach sportowy· eh absol- się zająć pierwszego mleJsc~.. Rod;:eń-

stwo Kennedy f · lrh „szanowny" oJ„zu-
wenci otrzymają W zależp.ości od lek rozzłoszczeni niepowodzeniem za. 
swoich umiejętności odpowiednie chowali się iście po amerykańsku. Oto 
klasy zawodnicze i dyplomy instruk fotoreporter chciał uwiecznić na l<liszy 

11annę Kennedy, lecz nie zdążył jesze,;e 
torów. powiedzieć: „Proszę o przyjemny wytaz' 

Poza zajęciami sportowymi pro- twarzy", gdy rzucono s!ę na niP.go I po-

d b d 
· , . bito. Chali1:anl nie omle~zk?Jł połamać 

wa zona ę zie rowrueż systema- prz:v tym aparatu fotograficznego przel'-
ty~zna prw:;_a poli~fZilO--wrclfowaw- , ~taw\cieJowł pra&Y tran.cuskieJ. 
cza. 

Do szkół przjijmo'W:aril będą chłop. 
CY. ,- ~ dziewczę~ W Wiek.u _l~„\~ 1Ji1. 

Ciekawa tabela 
W czterech meczach 

nie stracili bramki 

Na strzelnicy 
W zawodach strzeler.klch sekcji 

strzeleckiej Koła Sportowego przy 
ZPB im. I Dyw. Kościuszkowskiej 
(„Włókniarz"} w konkurencji kbks 6 
uzyskano następujące wypiki: 
Mężczyźni: 1) Nower 232 pkt. na 

Po ostatnich wynikach uzyskanych 300 T h 2) G ś · · 229 prze~ drużyny 1 .klasy woJ. w grupie pa- moz l:Vyc ; . o c1ew1cz 
blarucktej tabelka mistrzowska wygląda pkt.; 3) P1skorsk1 227 pkt. 
następująco: Kobiety: 1) Balcerzak 199 pkt. na 

1. Unia (Zgierz) f s:o IS:ł I 
2. Włókniarz CPab.) 4 1:1 u:o 300 możliwych; 2) Turska 182 pkt. 
3. Ogniwo (Pab.) 4 4:ł 9:9 ---------~------

ROMA - Zwariowane lotnisko - 18, 20 
SOJUSZ - Wilcze doły - t9 Na .zaproszenie Wszechzwiązkowe-
STYLOWY - Muzyka t miłość - 18, 20 go Komitetu Kultury Fizycznej i 
SWIT - nieczynne z powodu remontu Sportu przy Radzie Ministrów ZSRR 

Największe szanse na zdobycie ty­
tułu mistrzyni ma Hajnrychówna 
(Łodzianka), której w tej chwili ża­
dna zawodniczka Łodzi nie może 
dorównać klasą. O juniorach tru­
dno coś powiedzieć, gdyż wielu z 
nich jest w trakcie przygotowań do 
egzaminów maturalnych i zaniedba-

4. Włók arz (Zd. Wola) 4 4:4 6:9 p 
s. unia (Pab.J , ł:4 s:u rccownicy poszukiwani 
6. Stal (Głowno) 4 :i:5 9:;1.0 

TATRY - Ostatnl rejs - 16. 18, 20 . 
WISt.A - Mały partyzant - lł, 16, 18, 20 przybyła do Moskwy reprezentacJa 

7. Włókniarz (Aleks.) ł Z:6 5:10 
s. Włókniarz (Konst.) ł ó:a 6:23 

Ciekawe, że zaledwie tylko dwie czo· 

słowackich - Akcja - B - 16, 18, 20 W czasie pobytu w stolicy ZSRR 
WOLNOSC .;., Festiwal filmów czecho· . - . 

Wt.OKNIARZ - Festiwal fllmow czecho· 1piłkarska Węgier. , 

słowackich - Akcia _ B - 18, 18, 20 p1łk~rze węgierscy . rozegraJą spot-
ZACHĘTA - Pieśń tajgi - · 18; 20 kama z reprezentacJą Moskwy. li treningi. ' 

łowe drużyny tal)ell mają dodatni sto­
sunek bramek, a jeszcze ciekawsze jest 
tn, te Włókniarz pabianicki w czterech 
rozegranych spotkaniach nie stracił ani 
jednej bramki, (A, Wal.) 

Referenta do wydzlału cieplno - energe 
tyki, kreślarzy do maszyn, tkaczy korto 
wych, śrubownlków, przykręcaczy, szar 
paczy, farbiarzy oraz robotników gospo 
darczych zatrudnią natychmiast Zakłady 
Przemystu Weln;anego 1m. W. Lukaslń 
sk!ego, Łódź, ul. M· Nowotki 83-85. Zgło 
szenia osobiste przyjmuje dział pernonal 
ny, ul. M. Nowotki 77. 1283-K 

Miller jeszcze nłerzupełn1e byił pewien 
sukcesu. · - Teraz wszystko 7Jależy od 
szczęśoia -- myślał. - Jeżeli obydwaj ze­
chcą obejrzeć dokumenty, moje starania 
spełzną na n·iezym. 

Rozmowa Mac At;thura z Li Syn Ma­
hem nie trwała dłużej n<iż p6ł gcxłziny. 
Pami~a.jąc o zaleceniach lekarza, g_enerał 
zaiehowywał · się wobec Koreańczyka bar· 
dzo chłodno i nieprzystępnie. Sprawa do­
kument6w ZJOS'tała poruszona mimocho-
dem. ,· 

- Rząd S.tan6w Zjednoczonych 
o~iadczył generał - r.1ie może mieć peł­
nego zaufania w tej sprawie do rządu ko­
reańskiego, gdyż pewna część tajnych do­
kument6w dos.tała ' się już w r~e komu­
Qist6w i republika p6łnocno · kor.eańska 
przedstawiła te dokumenty na forum 

94) 

O. N. Z. Z tych względ6w dokumenty 
muszą być przechowane przez Ameryka­
n6w do czasu, aż sytuacja ustabilizuje się 
całkowicie. 

Replikę prezydenta, kt6ry usiłował po~ 
przeć argumentami swoje odmienne zda­
nie; generał -przerwał niecierpliwie ru­
chem ręki. 

Następnie Mac Arthur przeszedł do in­
nych zaigaidnień; notatka, podsunięta mu 
przez adiutanta, obejmowała długi wykaz 
spraw do om6wienia. Rzuciwszy nań 
okiem, Mac Arthur wybrał tylko dwie 
spr.a.wy o charakterze czysto wojskowym. 

Zażądał cxł Li Syn Mana wy jaśnień, 
dlaczego całe oddziały południowo - ko­
reańskie przechodzą na stronę nieprzyja­
ciela, mimo iż W'Ojska O. N. Z. ,posuwają 
się wciąż naprz6d. Na-stępnie wyraził 

zdz.łwi.enie, iż działalność grup pa1'ty- . Tak rylko zbliżający się słynny atak 
zanckkh wzmaga się w całym kraju. By- wściekłości. 
ły to kwestie szczeg6lnie nieprzyjemne Generał podni6sł WJ"eszcie oczy znad 
dla prezy.dent-a. Natychmiast potem · gene- papicr6w. 
rał poruszył sprawę kopalń miedzi. - J(.azałem wam śledzić generała Wal-

Gdy Li . Syn Man wyszedł z gabinetu, kera? - rzekł os-trym głosem. 
Miller odetchnął z ulgą, lecz generał ka- Pułkownik odetchnął. 
zał go prosić natychmiast po prezydencie. _ Tak j~st. Rcrzkaz pana gene•rała jest 
J;>ułkovmik 'Skierował rozpaczl11we spoj- wykonywany ściśle. Proszę, oto teczka 
rzenie na lekarza; kt6ry go uspokajająco ż akta!lli _ zameldował i położył na biur-
poklepał po ~amieniu. W eszE raz'em. ku grubo wypchaną obwolutę. 

- Dawid, drogi przyjacielu, zóstaw nas Mac. Arthur przerzucił szybko akta i 
na pięć minut samych - odezwał się Mac zamknął teczkę raptownie, Prawą ręk~ 
Arthur. zwinął w pięść i uderzył nią w blat biurka. 

Stojąc przed biurkiem, Millor za..rtana- - Pańskie F. B. I. w·ie tyle o generale 
wia:ł ~ię od czego ma zacząć sw6j ra·port. Walker, co najgłupszy z dziennikM"zy! -
Generał siedział w fotelu w czapce i oku- krzyknął. · 
larach przeciwsłonecznych. Z uwagą prze- Miller nie odpowiądał w oczekiwaniu 
glądał papiery, doręczone mu przez Li na ·dalsze słow;i. generała. Ten ostatni m6-
Syn Mana. wił z W·rasta.jącą wciąż gwałtownością: 

Miller czekał w milczeniu. Był pewny, · - Poleciłem panu przeprowadzić z rzą­
że ta czapka i okulary nie wróżą nic do- dem koreańskim pertraktacje o odstąpie­
brego. Dlaczego generał nie pozbył się nic akcji kopalń miedzi! Jak ta sprawa 
tych rekwizyt6w, mimo iż Koreańczyk wygląda obecnie? 
już iposzedł? Czyżby i wobec niego chciał - Rok~an~a idą opornie. Koreańczy~ 
ukazać się tak samo ucharakteryzowany, c~ wy,kręca1ą 5•1ę, .od konkretnych w'bo­
jak go się widzi na okładkach magazy- w1ązan - wv1asmał służbiście Miller. 

n6w? Nie mogło to oznaczać nic innego·, I (C. d. n.J 
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